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Biskupi włoscy
podpisują apel sztokholmski

RZYM (PAP). Biskup diecezji Jest | ność zakazu tej broni masowej za- 
(prowincja Marchia) — Fancinelli pod- głady.
pisał apei sztokholmski oraz deklarację 
Międzynarodowego Czerwonego Krzy
ża przeciw użyciu broni atomowej. Bi
skup Fancinelli oświadczył, że żaden 
ksiądz katolicki nie powinien odmówić 
udziału w akcji przeciw wojnie atomo
wej.

Również biskup diecezji Aqui (Pie
mont) wypowiedział się przeciw woj
nie atomowej. Podkreślił on koniecz-

Otwarcie sesji 
Rflfdy Najwyższej 
Z w. Radzieckiego

MOSKWA (PAP). Dziś (12 czerwca) 
po południu nastąpi otwarcie pierw
szej sesji Rady Najwyższej ZSRR wy
branej 12 marca br.

„IzwiesHa" w artykule wstępnym, 
poświęconym otwarciu sesji, pisze: 
„Rada Najwyższa ZSRR rozpoczyna 
prace w warunkach wielkiego entuz
jazmu patriotycznego oraz wspaniałych 
osiągnięć na froncie pracy narodu ra
dzieckiego, ściśle zespolonego wokół 
partii bolszewickiej i rządu radzieckie
go, wokół wodza i nauczyciela Wiel
kiego Stalina.

Aleje Stalina

Akcja zbierania podpisów pod ape
lem sztokholmskim nabiera z każdym 
dniem we Włoszech coraz większego 
rozmachu. Tysiące podpisów zebrano 
w Kałabrii. Kolejarze linii łączącej Ka- 
labrię z Lucanią utworzyli komitet obro 
ny pokoju, który zajął się zbieraniem 
podpisów wśród pracowników kolei. 
Również w prowincji Bolonia akcja 
zbierania podpisów postępuje szybko 
naprzód.

Proboszczowie parafii Cinquanta, 
Stiatico i San Bartolomeo podpisali a- 
pel sztokholmski.

Na zebraniu odbytym w Rzymie człon 
ko wie Włoskiego Towarzystwa Filozo
ficznego postanowili popierać kampa
nię przeciwko bombie atomowej. Rów
nież arcybiskup wyspy Favignama, po
łożonej koło zachodnich wybrzeży Sy. 
cylii, zgłosił akces do apelu Światowe

go Kongresu Obrońców Pokoju.
W dwóch gminach górskich prowin

cji mediolańskiej: Secugnana i Pozza 
d'Ada — poborowi rocznika 1930 pod
pisali jednomyślnie apel sztokholmski, 
przybierając nazwę „Rocznika Pokoju".

Pod „opieką'* USA
Stany Zjednoczone prowadzą 

w Japonii podobną politykę, jak 
w Niemczech Zachodnich, widząc 
zabezpieczenie swoich wpływów 
i interesów na Oceanie Spokoj- 
num w popieraniu rodzimej reak 
cji. Zgodnie z tą polityką wypu
szcza się na wolność japońskich 
zbrodniarzy wojennych.

Na zdjęciu widzimy trzech ja
pońskich przestępców wojennych 
gdy opuszczają na „słowo hono
ru" więzienie w Sugamo.

Ogólnokrajowy zjazd 
astronomów

GENEWA (PAP). Z Paryża donoszą, 
w tury odbyło się w rtledziełę oro- 

ętysle przemianowanie jednej z głów
nych ulic na Aleję int. Józefa Stalina.

Honorowe przewodnictwo nad uro- 
ęeystością objął ambasador ZSRR we 
Francji Pawłów, który zajął miejsce na 
trybunie obok Maurice Th ore za I in
nych wybitnych przywódców francu
skiego ruchu robotniczego oraz obok 
burmistrza łvry — Marrane'a.

Transparenty nad trybuną głosiły 
„Naród francuski nigdy nie będzie 
walczył przeciwko Związkowi Radzięę- 
łaemul", „98 proc, mieszkańców hzry 
podpisało apel sztokholmski!”, „Niech 
Żyje przyjaźń fłancusko-ąadzieckaf". 

Zakończenie obrad 
ŚP Buigarti

SOFIA (PAP). W dniu W czerwca 
fekończyły się obrady konferencji Ko
munistycznej Partii Bułgarii.

Konferencja uchwaliła rezolucję, a- 
probującą referat Czerwonkowa, na te
mat oracy organizacyjnej i politycznej 
partii.

Następnie konferencja zatwierdziła 
przedstawiony przez sekretarza K€

Gankowa tekst odezwy do na- 
bułgarskiego. Wśród nlemiłkną- 
oklasków konferencja uchwaliła 
depeszy do Generalissimusa Sta-

rodu
gCch 
Idlest 
bna.

W 
skład

tajnym głosowaniu uzupełniono 
Komitetu Centralnego partii.

Odprawa szkoleniowa 
organizacji kobiecych

WARSZAWA (PAP). W dniu M bm. 
w Warszawie rozpoczęła się 2-dniowa 
odprawa szkoleniowa dla przedstawi
cielek zaraądów wojewódzkich Ligi 
ftobiet, wydziałów kobiecych przy wo- 
jSwódzkich komitetach PZPR i ZSL 
oraz przy wojewódzkich zarządach

STAN POGODY
Zachmurzenie 

fcłę przelotnych 
rataira miejscami 
powyżej. dniem

zmienne z możłrwo- 
opadów. Nocą tempe- 
w pobliżu 10 sł. łub 
maksymalna od M sł. 
1f sł. na południu,

.rkowane chwilami ^pść ąiłne i

WROCŁAW (PAP). Inauguracyjne ze 
branie II Ogólnopolskiego Zjazdu 
Astronomów Polskich w sali posiedzeń 
Senatu Politechniki Wrocławskiej zgro
madziło 20 astronomów z całego kraju 
oraz 12 astronomów, przybyłych ze 
Związku Radzieckiego.

Zjazdowi przewodniczy prof. J. Wit
kowski, dziekan wydz. matematyczne
go Uniwersytetu i dyrektor Obserwato
rium Poznańskiego.

Nowe władze 
Z. Z. robotników 
i pracowników rolnych

POZNAŃ (PAP). W drugim dniu 
obrad delegaci robotników rolnych 
dokonali wyboru nowych władz Zwiątz 
ku. Do prezydium Zarządu Głównego 
weszli; Zofia Jacakow — b. robotnica 
rolna, jako przewodnicząca. Tadeusz 
Rybicki — robotnik, jako wieeprze- 
wodpiczący, Irena Delektówna — 
działaczka społeczna i Feliks Nowak 
— działacz społeczny — jako sekre
tarze.

Członkami prezydium zostali: Ja® 
Kalka, Marian ÓsoMski i Stanisław 
WóljcŚc.

Miliony 
podpisów

WARSZAWA (PAP). Według meldun
ków otrzymanych w dniu 10 bm. już 
9 województw zebrało przeszło milion 
podpisów pod apelem sztokholmskim. 
Liczba 
twach 
śląskie 
ponad 
krakowskie ok. 1.481 tys., wrocławskie 
ok. 1.410 tys., warszawskie ok. 1.396 
tys., kieleckie ok. 1.201 tys., pomorskie 
ponad 1.086 tys., lubelskie ok. 1.061 
tys.

4jazd iw, za w.

podpisów w tych wojewódz- 
przedstawia się jak następuje: 
przeszło 2.284 tys., poznańskie 
1.832 tys., łódzkie ok. 1.536 tys..

GENEWA (PAP). Z Paryża donoszą, 
że rozpoczął się tam kongres związków 
zawodowych okręgu stołecznego.

Salę obrad zdobiły napisy, wzywają
ce do podpisywania apelu sztokholm
skiego.

Zebranie przyjęło jednogłośnie re
zolucję protestującą przeciw mianowa
niu przez rząd hitlerowca Oestricha dy
rektorem państwowych zakładów budo
wy silników lotniczych „Snecma”,

Obrady trwają.

Przeciw delegalizacji
KP Australii

Zdrowie ludu jest dziełem i troską samego ludu

Inauguracja
WARSZAWA (PAP). W dniu 11 bm. w sali kameralnej Domu Wojska Polskiego 

w Stolicy odbyło się uroczyste, otwarcie II „Tygodnia Zdrowia”.
Za stołem prezydialnym, nad którym transparent głosił hasło: „Zdrowie ludu 

jest dziełem i troską samego ludu", zajęły miejsca m. in. wiejskie przodownice 
zdrowia oraz aktyw czerwonokrzyski.
Na uroczystość przybyli m. in. mini

ster zdrowia dr T. Michejda oraz wice
ministrowie dr Sztachelski 1 dr Kożusz- 
nik, min. min. Dietrich i Podedworny, 
członek KC PZPR Matuszewski oraz se
kretarz CRZZ Piwowarska. Obecni byli 
liczni przodownicy pracy, delegaci sto
łecznych fabryk i aktywiści PCK.

W obronie wolności 
i prawa do życia

Masy pracujące Francji wałczą zdecydowanie o swe prawa, mani
festując przeciw wyzyskowi kapitalistów i tzw. „pomocy marshallow- 
skiej", która prowadzi do likwidacji całych- gałęzi przemysłu francu
skiego. Zwalczanie wojny m Fietnamie, manifestacje pokojowe, straj 
ki, oto czym manifestuje lud francuski swą przynależność do obozu 
postępu i pokoju.
,Qło fragj

I fciTi

zo.

Omawiając zadania II „Tygodnia 
Zdrowia" prezes zarz. gl. PCK dr. B. 
Kostkiewicz podkreślił, że „Tydzień" ma 
przyczynić się do dalszego podniesie
nia zdrowotności oraz do wzmożenia o- 
pieki nad rodziną robotniczą i chłop
ską. Ważnym zadaniem „Tygodnia" jest 
również podniesienie oświaty sanitar
nej wśród najszerszych mas społeczeń
stwa i pozyskanie nowych tysięcy akty
wistów dla PCK.

Jak wskazała następnie sekretarz 
CRZZ Piwowarska rząd i związki zawo
dowe otaczają szczególną troską zdro
wie maiki i dziecka.

tl „Tydzień Zdrowia" powinien zmo
bilizować całe społeczeństwo do je
szcze aktywniejszej walki o zdrowie ro
botników i chłopów — najbardziej o- 
fiarnych budowniczych socjalizmu.

Wiceprezes .zarz. gł. PCK dr. Domań
ska przedstawiła osiągnięcia służby 
zdrowia w Polsce Ludowej. Dzięki ma
sowym szczepieniom ochronnym o 40 
proc, spadl poziom zachorowań na cho
roby zakaźne. O 1/3 w porównaniu z 
okresem przedwojennym zmniejszyła 
się liczba zgonów na gruźlicę. Liczba 
ośrodków zdrowia doszła do 1220, z 
czego 792 działa na wsi. Już obecnie 
w całym kroju istnieję 994- przychodnio 
dla kobiet ciężarnych. Ok. 2 tysięcy po
łożnych gminnych udziela fachowej po
rnosy kobie+om wiejskim. O 34 proe. 
wzrosłe liczba łóżek szpitalnych, a dzię 
ki pomocy Państwa Ludowego mało i 
średniorolna ludność wiejska korzysta z 
bezpłatnego lub ulgowego leczenia 
szpitalnego. Ogromną pomocą w dzia
łalności polskiej służby zdrowia są do
świadczenia przodującej w święcie me
dycyny radzieckiej.

„W dniu uroczystego otwarcia II „Ty
godnia Zdrowie" — Oświadczyła dr Do
mańska —- w .mieniu PCK składam przy 
rzeczenie, że wytężymy wszystkie siły, 
by przez zapewnienie zdrowia człowie
kowi praey zwiększyć jego wydajność 
pracy, a tym samym zwiększyć poten- 

jego Obronność

NOWY JORK (PAP). Z Sydney dono
szą, że związki zawodowe marynarzy, 
robotników portowych i górników ogło
siły wspólną deklarację, piętnującą rzą
dowy projekt ustawy przewidujący za
kaz działalności Komunistycznej Partii 
Australii.

Deklaracja stwierdza, że projekt rzą
dowy stanowi próbę rozbicia zorgani
zowanego ruchu zawodowego w Au
stralii i jest dowodem, że rząd austra
lijski bierze w myśl wskazówek impe
rialistów amerykańskich udział w przy
gotowaniu wojny agresywnej.

Robotnicy 
niemieccy 
dziękują

BERLIN (PAP). Do rządu Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej napływają 
w dalszym ciągu liczne depesze z wy
razami podziękowania za zawarcie u- 
kładów z Polską Ludową. Telegraficz
nie przekazywane są również rezolucje 
uchwalane na licznych zebraniach ro
botniczych. Robotnicy podejmują zo
bowiązania, by przewidziane w ramach 
układu handlowego dostawy z Niemiec 
do Polski mogły być przedterminowo 
wykonane.

Kongres Pokoju
w Austrii

WIEDEŃ (PAP). tO bm. w Wiedniu 
rozpoczęły się obrady I Austriackiego 
Kongresu Obrońców Pokoju. Kongres 
ten jest wyrazem niezłomnej wol po
koju ludności Austrii. Mimo usiłowań 
ze strony austriackiej reakcji nie do
puszczenia do kongresu, mimo terroru 
i szantażu ruch pokoju w Austrii osią
gnął masowe rozmiary.

Na kongres przybyły m. in. delega
cje ZSRR i Polski.

Niemieckich Wolnych 
Związków Zawodowych

BERLIN (PAP). W dniu 10 czerwca 
organizacja Wolnych Niemieckich Zw. 
Zawodowych obchodziła pięciolecie 
swego istnienia.

Organizacja liczy obecnie 6,6 milio
nów członków.

Jak wynika ze statystyki ogłoszonej 
z okazji pięciolecia organizacji nastą
pi* poważny rozwój jej działalnętaŁ 
grzędę wszystkim w dfejgdzinle opśę|| 
Spełecwiej nad (Rasą pracują^,
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Na młodsi obrońcy pokoju Manifestacje |Wa wl,low,,! p°w^neł 
obradowali w warszawie w cafrm kraju Pokrzyżowane zostały plany

WARSZAWA (PAP), w sali teatru 
„Syrena" w Warszawie zebrali się w 
dniu 11 bm. delegaci uczniów i uczen
nic wszystkich szkół podstawowych 
Sto.icy, aby podsumować wyniki dzia
łalności szkolnych komitetów obroń
ców pokoju i ustalić wytyczne ich 
działalności na przyszłość. Zjazd, w 
którym wzięło udział 410 delegatów 
— przodowników nauki, wybranych 
przez uczniów 138 szkół podstawo
wych Warszawy, zorganizowany był 
przez Zwięzek Harcerstwa Polskiego. 
Obradom przewodniczyła 10-lefoia

młodych bojowników 
o pokój

harcerka ze ‘ szkoły podstawowej na 
Ochocie — Ewa Dróbecka.

Na wstępie komendant stołecznego 
zarządu ZHP — Z. Tkaczyński wygłosił 
referat o zadaniach najmłodszych bo
jowników o pokój.

W niezwykle ożywionej dyskusji, 
która wywiązała się po referacie, za
brało głos ponad 30 uczniów i uczen
nic szkół podstawowych. Dzieci w pro
stych słowach, szczerze i równocześnie 
poważnie, opowiadały o tym, co Ich 
szkoły uczyniły dotychczas dla umoc
nienia pokoju.

8-letnia harcerka z Woli mówiła o 
zorganizowanym w jej szkole współ
zawodnictwie w nauce, o tym, jak 
uczennice jej klasy zobowiązały się nie 
mieć ani jednej noty niedostatecznej 
na keniec roku. Starsze dzieci opowia
dały o zorganizowanych w ich klasach 
zespołach pomocy w nauce.

We wszystkich wypowiedziach naj
młodszych nawet uczestników zjazdu, 
przebijało wyraźnie zrozumienie spra
wy pokoju.

Po dyskusji na zakończenie obrad 
dzieci uchwaliły tekst depeszy do Pol
skiego Komitetu Obrońców Pokoju, w 
której zapewniają, że będą się starały 
jak najlepiej uczyć i pracować, chcąc 
w ten sposób umocnić pokój na świę
cie.

W części artystycznej, która odbyła 
się «po zakończeniu obrad wzięły u- 
dzial zespoły harcerskie ze szkół Sto
licy.

Huragan 
w stolicy

WARSZAWA (R). Nad Warszawą I 
okolicami przeszła w ub. piątek gwał
towna burza, powodując wiele strat i 
wypadków, Krótko po godz. 15 zer
wał się gwałtowny huragan. Kurz u- 
trudnia! do tego stopnia widoczność 
na jezdniach, że cała komunikacja w 
mieście została wstrzymana. Wichura 
poczyniła wiele szkód w drzewostanie.

Przy ul. Smulikowskiego zawaliło się 
rusztowanie przy budowie domu. Przy 
ul. Szaserów 105 wicher zerwał dach. 
Dach przewrócił słup z przewodami 
elektrycznymi. Przy ul. Asfaltowej 4 w 
jednym z mieszkań piorun trafił w ra
dioaparat powodując pożar. Na przy
stani ZMP przewrócił się budynek 
drewniany przygniatając 17-letnlego 
chłopca, który doznał pęknięcia pod
stawy czaszki. Podczas wyładowywania 
wagonów wiatr strącił z dachu wagonu 
jednego z pracowników PKP. W Gro
chówie pnzy ul. Affykowej zerwana z 
dachu blacha przewróciła 46-letnią Jó
zefę Szymańską. W parku szkolnym 
Agri kola drzewo przygniotło 16-letnie- 
go ucznia Szkoły Zawodowe], Kazimie
rza Budziska i 43-lefnlego Romana 
Kuszeję. Pewna kobieta złamała nogę, 
przewróciwszy się wskutek wichury 
przy ul. Grochowskiej. Ponadto do am
bulatorium Pogotowia Ratunkowego 
zgłosiło się 12 osób, które odniosły 
różne obrażenia w czasie zawieruchy.

KATOWICE (PAP)). W Katowicach 
Odbył się wielki zjazd młodych bo
jowników walki o pokój — aktywistów 
z całego woj. śląskiego. Zjazd przero
dził się w wielką manifestację niezłom
ne; wołi wałki młodzieży śląskiej o 
♦rwały światowy pokój.

Zebrana na zjeździć młodzież wy
słała dwa listy — jeden do Prezydenta 
RP Bolesława Bieruta, drugi zaś do ra
dzieckich „Pionierów”.

Powrót 
delegacji polskiej

WARSZAWA (PAP). Do Warszawy 
powróciła z Berlina delegacja polska, 
która uczestniczyła w obradach Ko
mitetu Wykonawczego Światowej Fe
deracji Młodzieży Demokratycznej w 
Berlinie.

Masowy mord 
„w dobrej wierze*

LONDYN (PAP). Wyznaczona przez 
zząid brytyjski komisja ogłosiła wyni
ki „śledztwa" w sprawie masakry 
strajkujących robotników kopalni 
Enuga w Nigerii w listopadzie ubieg
łego roku, kiedy na rozkaz szefa po
licji Pffilipa policja zastrzeliła 21 
i raniła 50 bezbronnych robotników 
nageryjskich.

Komisja doszła do wniosku, 4e ko
mendant policji Philip „działaj w do
bie j wierze'', da j hic rozkaz strzelania 
do strajkujących.

Strajk slarbowców
RZYM (PAP). Pracownicy Mini

sterstwa Skarbu i Najwyższej Izby 
Kontroli ogłosili 48-godzinny strajk 
protestacyjny tak w Rzymie, jak i in
nych miastach. Urzędnicy protestują 
przeciwko stanowisku rządu, który 
odmawia im przyznania tyoh samych 
uposażeń, co innym pracownikom 

państwowym.
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Socha spojrzał w tamtym Herunku 1 zobaczył zbliżają
cego się ku nim mężczyznę na rowerze. Drobna zrazu 
sylwetka rosła w oczach.

— „Wąsik“„. — szepnął Okonek i nerwowym ruchem 
przygładził swe rzadkie włosy.

Socha próbował nawiązać przerwaną niespodziewa
nie rozmowę:

— Ozy macie jakieś konkretne, realne zarzuty pod 
adresem Szmidta?

Trakowy skrzywił się cierpko.
— Nic warto o tym mówić... — bąknął — nie warto 

i niezdrowo...
Czesiek „Wąsik* naumyślnie zwolnił. Przejeżdżając 

koło nich bezczelnie przypatrywał się Andrzejowi. Po 
Okonku przesunął obojętnym wzrokiem, mogło się zda
wać, że w ogóle go nie spostrzega.

— Któż to taki? — spytał Socha.
— „Wąsik**... taki jeden... z ich paczki...
Splunął ze złością i wsiadł na rower,
— Do widzenia, panie kierowniku! Przy okazji je

szcze porozmawiamy!
Zanim Socha zdążył dojść do domu — lunął deszcz.
Przemoczony wpadł na podwórze. Budynek, w któ

rym mieszkał ojciec, nie wyglądał zachęcająco. Długi 
i niski, murowany z czerwonych cegieł, podobny był 
do dworskich czworaków. Do mieszkania wchodziło 
gfę i ciemnej i wilgotnej sieni.
w .Ojciec siedział przy atole i zapisywał coś w grubym 

z okazji zakończenia 
akcji zbierania 
podpisów 
pod apelem 
sztokholmskim

WARSZAWA (PAP). W dniach 10 i 11 
bm. w szeregu województw odbyły się 
uroczystości z okazji zakończenia zbie
rania podpisów pod apelem Sztokholm 
skim. Wiece połączone z sprawozda
niami o imponujących wynikach akcji, 
zamieniły się w żywiołowe manifesta
cje zbiorowej woli kontynuowania i po 
głębienia ruchu obrońców pokoju oraz 
wzmacniania Polski Ludowej jako ogni
wa światowego obozu pokoju. Uczest
nicy wieców wyrażali gorące uczucia 
przyjaźni i przywiązania do czołowe
go obrońcy pokoju. Związku Radziec
kiego i Generalissimusa Stalina.

Konferencja 
duńskich obrońców 
pokoju

KOPENHAGA (PAP). W niedzielę, 
dnia 11 hm. rozpoczęta się w Kopen
hadze I konferencja duńskich obroń
ców pokoju.

Na konferencji tej podsumowane 
zostaną wyniki dotychczasowej dasta- 
JalnoSci tymczasowego komitetu obroń 
dów pokoju oraz powołany zostanie 
do życia etaty kom’tet. Referat pt. 
„Nasza działalność i nasze zadania** 
wygłosi przewodniczący tymczasowe
go komitetu obrońców pokoju w 
Danii taż, Heiberg,

Zbiory w USA 
będą nizsze

WASZYNGTON (PAP). Min. Rolnictwa 
USA podało do wiadomości, że tego
roczne zbiory w Stanach Zjednoczo
nych będą znacznie niższo zarówno od 
zbiorów zeszłorocznych, jak i od prze
ciętnej za okres ostatnich 10 lat.

Australia 
wogonie USA

LONDYN (PAP). Jak donoszą z 
Sydney, australijski minister spraw 
zagranicznych Spender, zamykając 
dyskusję nad swym oświadczeniem, 
dotyczącym polityki zagranicznej, 
stwierdził, że Australia pragnie zawar 
da paktu krajów Oceanu Spokojnego. 
Spender oświadczył również, że pakt 
Oceanu Spokojnego nie może liczyć 
na powodzenie bez udziału Stanów 
Zjednoczonych i dodał, że Australia 
gotowa jest zawrzeć pakt ze Stanami 
Zjednoczonymi.

kajecie. Na widok syna kajet szybko zamknął i tłumiąc 
zmieszanie powiedział:

— Przeczuwałem, że zmokniesz! Od samego rana 
miało się na deszcz!

Kuchnia była obszerna i czysta, zastępowała jadal
nię. Prowadziły z niej drzwi do pokoju, w którym mie
szkali obecnie ojciec z synem i drugie, do małej izdeb
ki, zajmowanej przez siostrę starego Sochy, Annę 
Kożlak, przywiędłą, starą kobietę o spracowanych rę
kach i zmęczonej życiem twarzy. Kiedyś powodziło się 
jej nieźle. Miała męża, najlepszego w Wierzbniku szew
ca. człowieka o usposobieniu łagodnym i wesołym. 
W 1943 roku Jana Koźlaka zastrzelili hitlerowcy, Zacią
gnęli po prostu w krzaki .rosnące za tartakiem i za
bili dwoma wystrzałami z pistoletu. Stało to się tego 
samego dnia, gdy na akutek czyjegoś donosu grana
towi policjanci znaleźli w mieszkaniu Koźlaków Da
wida Finkla, schorowanego garbuska, który jakimś 
cudem uniknął wyjazdu do Treblinki i pozostał 
w Wierzbniku, korzystając z gościny męża Anny. Był 
to naprawdę zacny człowiek, lekarz dentysta. Stracił 
żonę | córkę, chciał jednak żyć, gdyż wierzył, że wkrótce 
już weźmie na zabójcach srogi odwet, Ukrywał się 
u Koźlaków przez trzy miesiące. W końcu ktoś go wy- 
wąchał.

Po stracie męża, którego zagrzebana w jednym dole 
z Dawidem Finklem, przeniosła się Knźlakowa do bra
ta. Zdrowia nie miała nadzwyczajnego, ciągle jej coś 
dokuczało, żyła z dni» na dzień, modląc się ustawicznie 
i plącząc po kątąch.

Szymon Socha pomarkotniał przy niej i postarzał. 
Stracił cechującą go dawniej energię, stracił humor.

Powrót syna był punktem zwrotnym w jego życiu. 
Odmienił go uie do poznania.

— No i jak tam w tartaku? — pytał ciekawie. — Co 
Łęski? Wściekły pewnie, jak osa? A Skowron?

Andrzej usiadł.

imperialistów <tn<j*o*amerykańskich

Wiceminister spraw zagranicz
nych Niemieckiej Republiki 

Demokratycznej Anton Ackermann 
w artykule pt. „Mocne podstawy przy
jaźni polsko-niemieckiej", zamieszczę 
nym na łamach „Neues Deutschland", 
omawia znaczenie podpisanych w 
Warszawie układów i porozumień 
między rządem RP a rządem Niemiec 
kiej Republiki Demokratycznej. Pod
kreślając, że układy te i porozumie
nia są ważnym aktem pokojowym i 
odpowiadają interesom obu narodów, 
wiceminister Ackermann pisze: 
„Układy te i porozumienia przyczy
nią się do nieskrępowanego rozwoju 
i dobrobytu obu narodów. Zakładają 
one trwały fundament pod przyjaźń 
niemiecko-polską i stanowią tym sa
mym decydujący wkład w dzieło 
utrwalenia pokoju w Europie i umoc 
nienia światowego obozu pokoju.

Wściekły wrzask, jaki podnieśli 
inspiratorzy nowej wojny dowodzi 
słuszności tego twierdzenia i świad
czy, że anglo-amerykańskim podże
gaczom wojennym i ich pachołkom 
zadany został nowy ciężki cios.

Stwierdzając, że spośród zawar
tych porozumień i układów na czoło 
wysuwa się wspólna deklaracja o gra 
nicy na Odrze i Nysie Łużyckiej ja
ko nienaruszalnej granicy pokoju i 
przyjaźni, wiceminister Ackermann

Mieszkań 
nie prrybędzFe 
w Norwegii

OSLO (PAP). Minister zaopatrzenia 
— HenswaM — zakomunikował w par 
lamencie, że w roku bielącym bu
downictwo nowych domów mieszkal
nych zmniejszy się o 30% w porów
naniu z rokiem 1949.

*1 LIGA 

Garbarnia — Gwardia 1:0 (0:0), 

Ruch — Górnik (B) 3:0 (1:0. 
UCS — Warta 3:0 (1:0). 

Kolejarz — Polonia 3:3 (1:2).

N LIGA 
Lechia — Bzura 3:1 (1:1), 
SM (Lipinyl - Lubltaiartkł 1:1. 
Skra — Stal (Katowice) 1:2. 
Tarnov ją _ Ogniwo (B) 4:3 (0:2), 
Chełmek — Związkowiec (Przem.) 

3:1 (2:1).
Kolejarz (Przem.) — Włókniarz (Czę. 

itochowa) 4:1 (3:0).
Gwardia (Szcz.) zremisowała z Kole

jarzem (Ostrów).

pisze: „Deklaracja ta świadczy, śę 
wiekowa wrogość między narodem 
niemieckim a polskim, która leżała 
wyłącznie w interesie reakcyjnych 
klas rządzących i kapitalistycznych 
pasożytów krwawych wojen, musia- 
ła ustąpić miejsca pokojowej współ
pracy i nierozerwalnej przyjaźni 
między obu narodami. Tak więc po
krzyżowane zostały plany imperiali
stów anglo-amerykańskich, którzy 
spekulowali na nienawiści i wrogości 
między narodem niemieckim i pol
skim, pragnąc ponownie podjudzać 
je przeciwko sobie i, jeśli możliwe, 
rzucić do krwawej walki w imię ob
cych im interesów. Jednakże masy 
Indowe obu krajów poznały prawdzi
wych wrogów. Pragną one zapewnić 
swym krajom warunki pokojowego 
rozwoju gospodarczego i kulturalne
go, warunki życia w dobrobycie i 
szczęściu, licząc przy tym na popar
cie światowego obozu pokoju, na któ 
rego czele stoi Związek Radziecki

Po omówieniu znaczenia pozosta
łych układów podpisanych w War
szawie wiceminister Ackermann pod
kreśla, że wyniki rozmów warszaw
skich oznaczają nowy, decydujący 
krok na drodze do lepszej, pokojo
wej przyszłości narodu niemieckiego, 
po której rząd NRD konsekwentnie 
kroczy od chwili powstania. Są one 
wynikiem pokojowej polityki rządu 
NRD i jednocześnie dowodzą, że tyl
ko na tej drodze naród niemiecki 
może zdobyć zaufanie miłujących po 
kój narodów i tym samym otworzyć 
sobie wrota do pokoju, niepodległo
ści i dobrobytu.

W dalszej części swego artykułu 
wiceminister Ackermann stwierdza, 
że zawarcie układów warszawskich 
w tak stosunkowo krótkim czasie po 
zakończeniu wojny, która przyniosła 
narodowi polskiemu ogromne cier
pienia, stało się możliwe dzięki wzro 
stowi sił pokoju w Niemczech, dzięki 
konsekwentnej walce SED o pokój, 
o przyjaźń ze Związkiem Radzieckim 
i krajami demokracji ludowej, dzięki 
współpracy wszystkich sił demokra
tycznych Niemieckiej Republiki De
mokratycznej, dzięki rozwojowi Frou 
tu Narodowego Niemiec demokra
tycznych. Wszystko to spowodowało 
że niemiecka klasa robotnicza zdo
była zaufanie Związku Radzieckiego 
i krajów demokracji ludowej,

Walka o pokój i demokrację, jak 
najściślejszy sojusz z obozem pokoju 
i nierozerwalna przyjaźń ze Związ
kiem Radzieckim, który stoi na czele 
tego obozu — stwierdza w zakończe
nie wiceminister Ackermann — za
pewniają narodowi niemieckiemu sil
nych i gotowych służyć pomocą 
przyjaciół. W tym leży najważniej
sza nauka, która naród niemiecki wi
nien wyciągnąć z pomyślnych roz
mów warszawskich.

I ■— Właśnie choialem pomówić z ojcem w tej spra
wie, — powiedział — to, co tam widziałem, wcale mi 
się nie podoba, Połowa traków stoi, robotnicy buntują 
się i kłócą, roboty w ogóle nie widać. Atmosfera na
ładowana. Najwyższy już czas, by zrobić w tartaku po
rządek!

Maszynistą słuchał w milczeniu. Palcami prawej rę
ki wybijał na stole takt jakiejś skocznej melodii.

— Anno! — zawołał nagle. — Jędrek przyszedł! 
Trzeba mu dać coś do zjedzenia!

Usiłował odmówić, twierdząc, że jadł w tartaku, ale 
ojciec nie dal mu dojść do słowa.

— Dobrze, dobrze! Zmieścisz jeszcze! Podjesz sobie, 
to pogadamy!

Koźlakowa opuściła swą izdebkę I poczęła się krzą
tać przy kuchni, Stary przypatrywał się synowi.

— Niełatwo tam ci pójdzie... — rzeki wreszcie. — Łę
ski na wszystkim trzyma swą łapę. I Skowron i Ja
nusz i ten cały Szmidt robią tylko to, co on im roz- 
każe. Kradną na prawo i lewo! A że robotnicy niezado
woleni, to nie nowina! Tam ciągle dochodzi do rozma
itych awantur. Masz rację, że najwyższa pora wymieść 
a tartaku te śmiecie, ale... — pokręcił z powątpiewaniem 
głową — nie wiem, czy ci się uda...

Andrzej przysunął sobie postawiony przez ciotkę ta
lerz z rosołem.

— Na pewno uda! Nie są oni tacy mocni, jak oi się 
wy da je!

Maszynista żachnął się niecierpliwie.
— Ah! Wiem, że nie są mocni, ale i tak będziesz 

miał z nimi sporo kłopotów! I mówię ai, Andrzeju, 
niepotrzebnie tam włazisz! Od Łęskiego najlepiej trzy
mać się z daleka! Nic się nie zmienił! Jest taki sam* 
jak i dawniej! Zawzięty, uparty kozioł - dokończył M 
ałoćcią.
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w dniu Święta Morza
Sekcja orgamiaacyjna Wojewódzkiego 

komitetu Obchodu „Dni Monza“ w roku 
bież, podaje do wiadomości. że powierzyła 
pBP „OrM«" w Bydgoszczy organizowanie 
jednodniowej wycieczki do Gdyni i Krusz 
Wicy w dniu 25 czerwca br.

Koszt uczestnictwa w wycieczce do 
Gdyni wymusi zł 730 który składa sdę ■ 
przejazdu w obie strony specjalnym po
ciągiem turystycznym (miejsca tylko sie- 
idzące), oraz korzystanie z przewodników 
Ligi Morskiej.

Wyjazd z Bydgoszczy nagtapd dn. 25 bm. 
• godzinie 5-tej, a z Gdyni przypuszczal
nie o godzinie 20-tej.

Koszt uczestnictwa do Kruszwicy wyno
si zł 300, który składa się z przejazdu w 
sbie strony upecjalnym pociągiem tury
stycznym.

W programie szereg atrakcji, a między 
taoiymi regaty żeglarskie na Gople.

Wyjazd z Bydgoszczy dnia 25 bm. o go
dzinie 7-mej, zaś powrót z Kruszwicy przy 
pusrezalnie o godzinie 20-tej. Zgłoszenia 
aa obie wycieczki przyjmuje tylko „Or
bis do dnia 17 csarwca br.

l

i
I

Bądź krwiodawcą!
Stacja Przetaczania i Kogaerwowa- 

aia Krwi PCK w Bydgoazcy Al. 1 Ma
ił 25 zawiadamia, iż z okazji „ll-go 
Tygodnia Zdrowia” będzie przepro
wadzała bezpłatna badania krwi na 
grupy i ezynnik Rh. Zgłaszać się mo
gę obywatele w wieku od 18—35 lat 
tycia w godzinach 9—12 i 16—17, któe 
rzy chcieliby sprawdzić przynależność 
grupową: swojej krwi. Codziennie mo
że być zbadanych 15—20 osób. Zgła
szać się można od 12 do 18 czerwca 
br. w lokalu Stacji Przełącz, i Kon
serwacji Krwi.

Krew lo potęlżiny Środek leczniczy — 
bądź krwiodawcą,!

Rojre Cfo/o
Tegoroczne święto Bożego Ciała 

obchodzono w Swieciu bardzo uro
czyście. W kościele nowofarnym od
prawiano uroczystą sumę, którą ce
lebrował proboszcz parafii, ks. dziek. 
Kossak-Łoszczewski. Podczas mszy 
św. śpiewał chór kościelny im. św. 
Cecylii oraz grała orkiestra Zw. Zaw. 
Muzyków pod batutą p. Albo. Przy 
organach zasiadł p. Krysik.

Po sumie tłumy wiernych ruszyły 
uroczystą procesją za monstrancją 
niesioną przez ks. proboszcza. Proce
sja przeszła ulicami miasta w kierun 
ku kościoła pokląsztornego. gdzie 
odśpiewaniem „Te Deum“ i „My chce 
my Boga" uroczystość zakończono.

X (H. SJ

Spółdz. Inwalidzka „Zgoda" doko
nała ostatnio otwarcia kawiarni i cu 
kierni przy Pl. 1 Maja. W Świeciu, ®ze^ki:,. , Ł _ i_:_ ±_j__ fu _____ i Wyntifci techniczne: juntorsy — 106 m

r- Walendaik (Spójni® Grudn.) 11,1 sek.; 
300 m — Wański ~ 
sek.; 200 m płotki

gdzie istnieje jedna tylko gospoda, 
odczuwano dotychczas dotkliwy brak 
takiego lokalu.

Nowa kawiarnia cieszy się wielkim : Bydg.) 28,4 sek.; 1000 m — 1 
■powodzeniem. (H. S.). | (Gwardia Bydg.) 2:50,0 min.;

(Spójnia Gruda.) 40,1
— Sulkowski (Gwardia 

Ziółkowski 
; sztafeta

Swiecie wybrało nowe prezydium
Powiatowej Rady Narodowej

oraa zaproszeni goście. Uroczystą gę- 
gję rozpoczęto odegraniem hymnu 
państwowego. Seaję zagai} przew. 
PRN ob. Rezmer. Do prezydium wy
brano na przewodniczącego Jana 
Wróblewskiego, przew. Paw. R. Zw. 
Zaw., na sękfetarza Krankowskięgo z 

। Pruszcza.
Po referacie i uchwaleniu tymcza

sowego ramowego regulaminu obrad 
Rad Narodowych przystąpiono do wy
boru prezydium PRN, w któtrego skład 
weszl’: Józef Stankiewicz, dotychcza
sowy wicestarosta pow. szubińskiego, 
jako przewodniczący prezydium..^nna 
Papkiewicłówna z Bukowca ’t. 
przew, i Józef Lawicki dotychcz iwy 
wicestarosta świecki jako seki-.arz 
Jako członkowie insp. szkolny Gu j- 
skl i naca. Urzędu Skarb. Paluczak, 

fW.

W «al£ Starostwa Powiatowego od
było się posiedzenie sprawozdawcze 
dotychczasowej PRN. Z 5-cio letniej 
dziaf-ałnośici PRN zfofcy} obszerne 
i s®czegó)owe sprawozdanie przewod
niczący dotychczasowej PRN ob. Rez- 
mer, który w sprawozdaniu ujiątf także 
działalność poszczególnych M i GRN 
i terenu całego powiatu. Po nim za
brał glos starosta powiatowy J. Wytż- 
ga .który złożył sprawozdanie z dzia
łalności w)aidz ppi'stwowych.

Tego samego dn a odbyta się pierw
sza plenarna sesja PRN według usta
wy o jednolitej władzy państwowej. 
Udyiał w niej wzięli oprócz licznie 
przybyłych radnych h. liczni przed
stawiciele włatte urztdńw, partii po
litycznych, organizacji społecznych, 
łkłodziettowych, przodownicy pracy, 
•Bonkowie spółdzielni produkcyjnych

Wszyscy muszą pomóc
w najsprawniejszym m i terminowym

przeprowadzeniu żniw
której udział będzie miał znaczenie 
nie tylko wychowawcze, lecz również 
I gospodarcze.

W następnym punkcie obrad kierow
nik oddziału produkcji roślinnej Oczy- 
kowski zreferował sprawę zagospoda
rowania odłogów, sianokosów, walkę z 
chwastami itp., po czym po wolnych 
wnioskach odprawę zakończono, (dr).

Jesteśmy w okresie pierwszego roku planu 6-letniego. Dlatego w bieżącym 
roku więcej niż kiedykolwiek przedtem poświęca się uwagi zagadnieniom pla
nowania na odcinku wsi, a obecnie — przygotowaniom do należytego, naj
sprawniejszego i tęrminowego przeprowadzania żniw. Zagadnieniom tym po
święcona została specjalna odprawa w prezydium Wojewódzkiej Rady Naro
dowej.
Odprawę zagaił przewodniczący W. 

R. N, Rakoczy, po ozym przygotowania 
do akcji żniwno-omłotowej omówił kie 
równik wydziału rolnictwa i leśnictwa, 
im. Czapski.

Wskazał on na 3 ważne elementy w 
akcji żniwnej:

Szybkość przeprowadzenia żniw, 
które ukończone być muszą w cią

gu 14 dni, 
wykonanie podorywek, 
wykorzystanie ziemi po ścięciu ‘ 
zbóż na sianie poplonów.

Następnie kierownik oddziału rolnic
twa, inż. Siekierzydki interpretował u- 
chwałę prezydium Wojewódzkiej Rady 
Narodowej w Bydgoszczy z dnia 9 bm. | 
w sprawie akcji żniwnej i omłołowej, 
która zobowiązuje Wydział Rolnictwa i 
Leśnictwa oraz prezydia Powiatowych 
i Gminnych Rad Narodowych pod od
powiedzialnością personalną m. In, do 
przeprowadzenia przy współudziale 
ZSCh, organizacji społecznych I poli
tycznych zebrań w każdej gromadzie, 
na których omówione będą sposoby 
szybkiego i należytego przeprowadze
nia żniw, podorywek, zasiewu popło- 
nów, omłofów oraz przygotowania ziar
na do siewów jesiennych. Omówiona 
będzie organizacja pomocy sąsiedzkiej 
przy żniwach, wykorzystanie siły pocią
gowej l maszyn żniwnych, sprawa u- 
mów z SOM i POM na wykonanie prac 
żniwnych, oraz sprawy zaopatrzenia 
Spółdzielni Gminnych w narzędzia i 
materiały niezbędne do żniw. Na ze
braniach gromad, w których zostały 
zbiorowo zlikwidowane odłogi, ustalo
ny będzie plan i sposób przeprowa
dzenia sprzętów i omłolów z gruntów 
zbiorowo zagospodarowanych. Do dnia 
30 czerwca przeprowadzona będzie 
kontrola sianu sprzęfu żniwnego i o- 
młotowego PGR, POM, SOM i Spół
dzielni Produkcyjnych oraz przebiegu 
remontów w warsztatach TOR, jak I za
opatrzenie w niezbędny sprzęt ,

Uchwała stwierdza, że ponieważ ak
cja żniwno-omłotowa jest bitwą o wy
konanie planu narodowego, akcja ta 
ma charakter ogólno-społeczny i współ 
udział całego aparatu organizacyjnego,

ZSCh, ZMP, Ligi Kobiet I SP jest ko
nieczny. W tegorocznych żniwach nie 
może zabraknąć młodzieży sizkolnej,

Łaźnia Miejska na Szwederowie

Z Łaźni Miejskiej — położonej w dzielnicy robotniczej Szwederowo — 
korzystało w uh. roku 37.240 osób (w roku poprzednim 32.545). Łaźnia 
czynna jest od godz. 10 do 18, czas kąpania przeciąga się jednak do póź‘ 
nych godzin wieczornych, gdyż największe nasilenie trwa po ukończeniu 

zajęć w zakładach pracy.

Blisko 7 tysięcy operacji
w szpitalu na Bieiawkach

MISTRZOSTWA POMORZA 
JUNIORÓW W PIŁCE NOŻNEJ 

BYDGOSZCZ (maj). W meczu juniorów 
o mistrzostwo Pomorza Kolejarz (Bydg.) 
pokonał swego imiennika z Solca Kujaw
skiego w stosunku 7:3 (3:0).

Gmina miasta Bydgoszczy prowa
dzi 5 zaklaidólw leczniczych. Najwięk
szy i najlepiej wyposażony jest Szpi
tal Miejski na Bielawkach, przekra
czający znacznie zasięg terenu woje
wództwa pomorskiego, czego dowo
dem liczba chorych zamiejscowych. 
Centralne położenie, nowoczesne urzą 
d/zenia, dobór sil lekarskich, oraz wy
posażenie szpitala w zakłady i gabi
nety, postawiły ten szpital na wyso
kim poziomie naukowym i klinicznym, 
Mimo to Szpital znajduje się w sta
dium dalszego rozwoju.^spapT^

LEKKOATLETYCZNE | 4X100 — Gwardia (Bydg.) 48,4 sek.; dysS
MISTRZOSTWA POMORZA I — Jabłoński (Stal Chełmno) 40,18 m; ku- 

BYDGOS21CZ (maj). W lekkoatletycz-' la — Jabłoński (Stal Chełmno) 12,38 m; 
nych migtraostwach Pomiorsa udział walę- 1 oszczep — Jabłoński (Stal Chełmno) 41,55 
ło olkoło 260 zawodniczek i zawodników. 
Najwięcej zawodnfflców wystawiła byzlgo- 
«ka Gwardia — 48, Spójuia (Grudziądz) 
— 48 i Stal (Chełmno) 36. W niektórych 
konkurencjach ssąbrakło młodych zawod
ników, którzy obeonfe startują w ogólno
polskich mistrzostwach sskól zawodowych 
w Warszawie.

Kawody otworzyła barwna defilada za
wodników, po czym OrsstynowlCż (Kole
jarz Toruń) i Grzanka (Gwardia Bydg.) 
wciągnęli flagę na maszt. Do aawoiluilków 
przemówi! prezes Pom. OS7LA p. Pala-

m; skok w dal — Walendaik (Spójnia 
Grodz.) 6,05 m; skok wzwyż — Tęgowski 
('Kolejarz, Toruń) 1,58,5 m. Juniorki — 
60 m — SzwajlkowSka (G-wardia Bydg.) 
8,3 sek.; 200 m — Szwajkowska (Gwardie 
Bydg.) 28,2 sek.; sztafeta 4X60 ni — Gwar
dia (Bydg.) 33,8 sek.; skok w dal — No- 
gajówna (Gwardia Bydg.) 4,48 m; skok 
wzwyż —Kowalska (Spójnia Grodz.) 1.30; 
kula — Nogajówna (Gwardia Bydg.) 8,50 
m; dysk — Szwec (Stal Chełmno) 23,63 m; 
oszczep — Wlklińska (Kolejarz Inowr.) 
24,57 m. Seniorzy — 110 m płotki — Bu
kowski (Gwardia Bydg.) 18 sek., jest te 
piąty wynik w Polsce; 800 m — Lewicki 
(Kolejarz Toruń) 2:04,2 min.; 100 m — 
Grzanka (Gwardia Bydg.) 11,2 sek.; 200 m 
— Giraanka (Gwardia Bydg.) 23,2 sek.; 
1500 m — Lewicki ('Kolejarz Toruń) 
4:14,2 min., przed Gra jem (Ogniwo Ło
bżenica) 4:23,7 min.; sztafeta 4X100 m — 
Gwardia (Bydg.) 46,4 sek.; 5.000 m — 
Dzwonkowski (Spójuia Włocławek) 
16:54,0 min.: 10.000 m — Michalik (Stal 
Grodz.) 33:34,0 min.; dysk — Maciejew
ski (Gwardia Bydg.) 35,84 m; młot — 
Masłowski (Gwardia Bydg.) uzyskał do
bry wynalk 51,18 m; kula — Maciejewski 
’(Gwardia Bydg.) lf,15 m; oszczep — Mit- 
krot F. (Gwardia Bydg.) 46,56 m; tróft- 
skok — Szwec (Kolejarz Toruń) 11,78 m| 
skok o tyeace — Lewandowski (Stal Cheł
mno) 3,10 m; skok w dal — Różański 
(Kolejarz Toruń) 6,17 m; skok wzwyż — 
PiernUk (Związkowiec Inowr.) 1,77 m.

Seniorki — 00 m — Orsztynowicz (Ko
lejarz Toruń) 8,2 sek.; 100 m — Orszty- 
wowiez (Kolejarz Toruń) 13,5 sek.; 200 m 
— Orsztynowicz (Kolejarz (Toruń) 28,8 
sek.; 500 m — Lisówna (Związkowiec 
Inowr.) 1:22,6 min.skok w dal — Gbur- 
kówna (Spójnia Grudz.) 5,02 m; kula — 
Kłos (Stal 
Ożdzia nka 
oszczep — 
24.40 m.

V.’ ogólnej punktacji 
zajęła bydgoska Gwardia 
Kolejarzem (Toruń) — 
ŚChełmno) — 225 pkt. i 
•- 818 pkt. Organizacja zawodów sprawna.

Chełmno) 9.63 m; dysk —
•(’Spójnia Gruda.) 1’3.90 m; 
Gburkówiia (Spójnia Gruda.)

pierwsze miejsce 
— 412 pkt. przed 
237 pkt., Stalą 
Spójnią (Gruda.)

W roku 1949 nastąpił w stosunku 
do roku 1946 wzrost liczby łólżek eta
towych i rzeczywistych (699), a nad
to leczono 2.522 osóib więcej, przy 
czym Średnie obłożenie wzrosło z 525 
na 620, zaiś przeciętna przelotowottć z 
15,4 na 14,9. Również ilość operacji 
powiększyła się o 2.844 i wynosiła 
w roku 1949 — 6.784.

Podobny taż wzrost notuje zakład 
roentgenowski oraz laboratorium. W 
roku 1949 odremontwano części gma
chu, do których przeniesiono nowo, 
czesnie urządzony oddział ginekolo
giczny i neurologiczny. Następnie 
urządzono odd 7’ ortopedyczny dla 
dzieci, Jącząic pod jednym kierownic, 
twem ortopedię dla dorosłych dzieci i 
tranmalologię, po uprzednim urządzeniu 
sal operacyjnych. Prace te dały szpi
talowi 45 1'ćtźek etatowych. Urządzo
no też oddzia} noworodków z poko
jem obserwacyjnym i kąpielowym, 
wg. wymogów nowoczesnego lecznic, 
twa. (dr).

Wesoło i gwarno było 
naWzgórzu Dąbrowskiego,VI śluzie i w Lesie Gd.

W związku z zakończeniem akcji zbierania podpisów pod sztokholmskim 
apelem pokoju w Bydgoszczy w trzech punktach miasta odbyły się zabawy 
ludowe. Przyjrzyjmy się, jak się bawią bydgoszczanie w słoneczne niedziel
ne, wiosenne popołudnie.
Wsiadamy w samochód i jedziemy 

najpierw na Wzgórze Dąbrowskiego.
Z dala już słychać dźwięki skocznej 

poleczki. Na specjalnie zbudowanym 
podium z desek tańczy kilkanaście par 
w tak! muzyki zespołu orkiestry pocz
towców. Tańczące pary otoczył tłum 
łudzi, Opodal widać kiosk z książkami, 
dalej rzuca się w oczy kiosk z gazeta
mi. Przygotowany ring bokserski ocze
kuje na zawodników — lada chwila 
mają się zacząć zawody bokserskie 
Gwardia — Związkowiec. Przy obficie 
zaopatrzonym bufecie (niestety z wód
ką) uwija się kilka osób obsługi i le
dwie mogą sobie dać radę. Ludzi dużo, 
a zabawa ledwie się rozpoczęła. W pro
gramie wiele atrakcji.

Chętnie byśmy popatrzyli na zawody 
bokserskie, ale trzeba jechać dalej.

W lasku przy VI Śluzie też rojno i 
gwarno. Nic dziwnego, pogoda po 
południu ustaliła się, a lekki chłód ni
kogo nie odstraszył od spędzenia cza
su na świeżym powietrzu. Tu koncer
tuje orkiestra kolejowa, 
walca.

Harcerze szykują się do organizowa
nia zawodów sportowych 
Program przewiduje występy artystycz
ne baletu i chóru, zespołów świetlico
wych. Właśnie nadjeżdża jakiś ciężą-

Pary tańczą

dla dzieci.

Teatr Ziemi Pomorskiej. W poniedskft-
tek teatr nieczynny.

KINA — Pomorzanin: Upiór w Operze.
Polonia: Albenżz. Wolnott: Szalony lot
nik. Orzeł: Goal. Gryf: Milczenie jest zło
tem. Bałtyk: Spotkanie nad Łabą. Baga
tela: Ali Baba i 40 rozbójników.

Seanse: Pomorzanin, Gryf. Wolność i 
Polonia: 16.00, 18.15 i 20.30. Orzeł i Bał
tyk: 15.30, 17.45 i 20. Bagatele: 20.45.

WYSTAWY — Pomorski Dom Sztuki 
Prace Zw. Artystów-Plastyków Obr. War
szawskiego.

IIYIRY APTEK: Apteka „Pod Lwem" 
w/m uL Grunwaldzka 37, tel. 34-31 i apte
ka „Przy Bielawkach“ Al. 1 Maja 91, tel. 
23-61.

Ważne telefony: Kom. MO 25-16. Pog. 
Ratunkowe PCK 10-00. Straż Pożarna 
11-11. Postój taksówek 36-55 i 39-62. Inf. 
i reiki, centa. miejskiej 02. Biuro n-rów 
i inf. centa. miejskiej 03. Bńuro naipraw 04. 
— Przyjm. tetegr. 05. Zegarynka 06. 
„Orbis" 22-27. Inf. kolej. 11-87.

Program radiowy na bydgoskiej fall

Poniedziałek, 12 czerwrca 1950 r.

8.05 Program lokalny dnia. 8.07 Komu
nikaty. 8.10 Muzyka. 13.30 Koncert rozryw 
k»owy: zespół instrumentalny T. Polański* 
go, Zenon Jaruga piosenki, tercet żeński. 
14.15 W rytmie walca. 14.40 Pomorski 
dsiennnk radiowy. 16.20 Uniwersytet ludo
wy w Lubaszczu. 16.30 Utwory kompoay- 
ttOffów radzieckich w wyk. I. Cassini. 16.45 
Młodizież o sobie SKO p<racuje. 18.15 Muzy
ka ludowa — kapela pod dyr. H. Czyża, 
chór dziecięcy Juszczyka. 22.20 Muzytos 
operotwa.
tlllllllllllllllllllllllllllllllllllillllllllllHIIIIIIHIIIIIIIIłllllH

4ka<iem*a
W poniedziałek, 12 bm. « f. W w 

sali Okr. Rady 7,w. Zaw. z okazji Ty 
godnia Zdrowia odbędzie się uroczy
sta akademia.

Z dnia
Proszę o ks»a*kę 
zażaleń!

Chcę się poskarżyć na PKP.
W książce zażaleń chcę napisać, że 

pociąg motorowy, który wyszedł z 
Torunia w ub. niedzielę o godz. 9,55 
przybył do Bydgoszczy (tego samego 
dnia jeszcze) o g. 12 w południe.

Na razie jechał przepisowo, ale 
przed stacją Bydgoszcz wschód za
czął zwalniać, na stacji utknął i ani 
w te, ani wewte. Podobno coi się tam 
wyczerpało- wyczerpał, czy wyczer
pała. Nie znam się na tym, ale na 
każdym razie muszę nadmienić, że 
pasażerom też już się zaczęła roy- 
czerpywać... ciepliwolć, gdy postój 
trwał 45 minut.

2eby nie to, że na pomoc bume
lantowi przysłano lokomotywę z Byd 
goszczy, pasażerowie 
by pewno drałować 
pedes apostolorum.

PKP, taka zacna i 
a tak czasem nawala...

zmuszeni by li
do miasta per

uczciwa firma.

Eres.

dzielnicy uwija się 
Bawią się fu również

na wyścigi dried w 
nie mają po prostu

rowy samochód z jednym z zespołów. 
Odbędą się tu jeszcze ćwiczenia gim
nastyczne harcerzy I zawody bokser
skie Kolejarz — Związkowiec.

Licznie zebraną publiczność obsłu
gują aż trzy bufety BSS i jeden skrom
ny prywatne] inicjatywy z łzw. „mu
rzynkami”.

Największy gwar panuje w lesle gdeił 
skim na przeciw łzw, „wesołego mia
steczka”. Tu wśród licznie zebranych 
mieszkańców tej 
wiele mundurów, 
nasi żołnierze.

Trafiamy akurat 
workach. Zawody 
końca, amatorów |est niezliczona ilość. 
Dla zwycięzców — eukierki,

I tu gra zespól orkiestry kolelowej. 
Bufety obstawione, pokazały się nawet 
wózki z lodami, a mimo chłodu lody 
cieszą się powodzeniem. I łu program 
przewiduje występy zespołów świetli
cowych, a nadlo zawody w dżw ganki 
ciężarów między Stalą a Gwardią itp.

Zarówno przy śluzie, jak i w lasku 
gdańskim również dużym powodze
niem cieszą się kioski z książkami I ga
zetami,

We wszystkich trzech punktach zęba- 
wy ludowe udały się. Bawiono się •> 
choczo do późnego wiacMMfc
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Kto się tego spodziewał?
Widzew-KoIejarzfBdg.) 4:3

BYDGOSZCZ (t). Zdecydowany ławo- go. W 41 min. Nowak po raz drugi uzy-
CkSPaPTaO

skuje dla miejscowych prowadzenie 2:1, 
ale już w 2 min. później Rzeżuski nie
szczęśliwie pakuje piłkę do własnej 
bramki i jest 2:2. W 1 min. po przerwie 
Czarnecki pięknie broni rzut karny. | 
W 9 min. w zamieszaniu podbramko
wym Wiernik pakuje bramkarza kole
jarzy do bramki wraz z piłką i Widzew 
uzyskuje prowadzenie 3:2. W 21 min. 
Pawlikowski podwyższa stan na 4:2. 
W 30 min. Nowak ustala wynik dnia 4:3.

Sędziował słabo Forfuński ze Szcze
cina.

Mbędzy klubowe 
zawody pływackie

BYDGOSZCZ (maj). W międzyklubo- 
wych zawodach pływackich młodzików 
udział wzięło 60 zawodników z trzech 
drużyn: Spójni (Toruń), Gwardii (Byd
goszcz), Kolejarza (Bydgoszcz). Wyniki

tył meczu piekarskiego o mistrz, li Ligi 
•— Kolejarz (Bydgoszcz) poniósł na 
swoim boisku zupełnie niespodziewaną 
porażkę z Widzewem 3:4 (2:2). Bydgo
szczan prześladował niewątpliwie pech, 
eo jednak absolutnie nie umniejsza suk
cesu Widzewa, którego -zwycięstwo jest 
zasłużone całkowicie. Kolejarz zagrał 
jedno ze swych najsłabszych spotkań i 
trudno było się dgszukać w nim zespo
łu, który koncertowo zagrał z Garbar
nią. Bydgoszczanie zawiedli we wszyst
kich liniach, a jedynym ich jasnym 
punktem był Kubalczak na środku po
mocy. Gracze Widzewa kryli dokładnie 
swoich przeciwników i bili ich zdecy
dowanie szybkością, wygrywając więk
szość pojedynków. Szczególnie lotny 
był ich atak, w którym wyróżnili się 
Wiernik na prawym łączniku i lewo- 
skrzyc&owy Marciniak. Spośród koleja
rzy szczególnie słabo zagrał Rzeżuski, 
który na dobitkę był sprawcą samobój- 
ezej bramki. Na dobro bramkarza Czer- techniczne: chłopcy — 100 m dow. 

Hartwig (Gw.) 1:25,0; 200 m dow. — 
Hartwig (Gw.) 3:21,0; 100 m klas. A — 
Hoffmann (Kol.)z 1:40,4; 200 m klas A 
— Podgórski (Kol.) 3:37,4; 100 m
grzbiet. — Bendig (Gw.) 1:56,3; szta
feta 5X50 m dow. — Gwardia 3:34,2; 
sztafeta 4X100 m klas. — Kolejarz 
7:05,0; dziewczęta — 100 m klas. A 
— Wróblewska (Kol.) 1:58,8.

Poza konkursem Maternowska H. 
(Kol.) na dystansie 100 m klas. B usta
nowiła nowy rekord Pomorza w czasie 
1:44,8 oraz Mróz (Kol.) na dystansie 
200 m tym samym stylem ustanowiła 
nowy rekord okręgu 4:08,4. Poza tym 
Postawianka (Kol.) na dystansie 100 m 
dow. uzyskała czas 1:35,0, a Kriese 
(Kol.) na dystansie 100 m grzbiet, uzy
skał czas 1:29,9.

W ogólnej punktacji pierwsze miej
sce zajął Kolejarz 118 pkt. przed Gwar
dią 96 pkt. i Spójnię 63 pkt.

reckiego trzeba zapisać piękną obronę 
wrułu karnego,

Z przebiegu gry notujemy: w 6 min. 
prowadzenie dla gospodarzy uzyskuje 
Howacki, dobijając strzał Andrzejew
skiego sparowany przez bramkarza go- 
fci. W 19 min. Wiernik uzyskuje wy- 
Oównante, ogrywając łatwo Rzeżuskie-

Kolejarz(Toruń) 
^■Sta l(Sosn.) 3:2

TORUŃ (wś.) W rpeezu piłkarskim o 
mistrzostwo N Ligi Kolejarz (Toruń) u- 
eyskał zasłużone zwycięstwo nad sos
nowiecką Stalą w stosunku 3:2 (2:1). 
Bramki dla zwycięzców uzyskali Dra- 
piewski, Przybylski : Kossobucki (z kar
nego), dla gości Słota i Powała. Sę
dziował Hinc z Gdańska.

Dnia 10 czerwca 1950 r.‘ zmarł po długich i b. 
ciężkich cierpieniach, ptzeżywszy lat 62, aasz ko
chany ojeiec, teść, dziadek i brat śo.

Jerzy Rupniewski
artysta - malarz

zasłużony obywatel m. Bydgoszczy i Pomorza, 
wielokrotnie nagradzany złotymi medalami za 
działalność artystyczną, założyciel i długoletni 
prezes Związku Plastyków Pomorskich, Towa
rzystwa Przyjaciół Sztnk Pięknych w okresie 
międzywojennym, członek rzeczywisty Zw. Pol

skich Artystów Plastyków.
Pogrzeb odbędzie się we wtorek dn. 1> czerwca 

o godz. 16,50 z. kostnicy cmentarnej przy ul. Czer- 
won«o Krzyża. (Parafia Miłosierdzia Bożego).

O ezym zawiadamia pogrążona w smutku
4572 RODZIMA

|| NAUKA ||

Trzymiesięczne nowo
czesne korespondencyj
ne kursy księgowości, 
angielskiego Łódź — 
Skrzynka 163.. (4505

SPRZEDAŻ ~~T|
Projektory kinowe wąs
kotaśmowe — mikrosko
py — fotoaparaty — cyr
kle — sztopery — pole
ca, kupuje J. Pujdak i 
S-ka, Łódź, ul. Piotrkow
ska 83. Telefon 126-62. 
______ (4547)_______

KUPNO

W meczu tenisowym o puchar Davisa

Polska bije Irlandię 3:2
WARSZAWA. Międzypaństwowy mecz 

tenisowy o puchar Davisa (ćwierćfinał w 
strefie europejskiej) rozegrany w Warsza- 
wie między reprezentacjami Polski i Irlan
dii zakończył się zwycięstwem Polski 8:2.

W sobotę 10 bm. w ostatnim dniu meczu 
Polska—Irlandia nastąpiło dokończenie gry 
podwójnej Skonecki, Chytrowski — Hac
kett, Murphy, przerwanej w piątek przy 
stanie setów 2:1 (8:10, 10:8, 14:12 dla Po
laków). Grę podwójną wygrałi ostatecznie 
Irlandczycy zwyciężając w dwóch ostat
nich setach 7:5, 6:1.

Podobnie jak w dniu wczorajszym naj
lepszym z czwórki byl Hackett. Polacy 
byli równorzędnymi przeciwnikami jedy
nie w pierwszym secie dogrywki. W ostat
nim secie Irlandczycy rozegrali się, Pola
cy zaś, a szczególnie Skonecki denerwo
wali się wyraźnie i przegrali ostatniego 
seta zdecydowanie. Chytrowski spełnił na 
ogół pokładane nadzieje, miał jednak bar
dzo slaby serwis i grał niezbyt regular
nie.

W’ dalszych spotkaniach w grze poje
dynczej Murphy zwyciężył Piątka 0:6, 
6:2, 6:8, 6:2. Piątek rozegrał spotkanie źle 
taktycznie pozwalając narzucić sobie sy
stem gry przeciwnika. Polak raził niere- 
gularnością i szybko załamał się. Murphy 
grał w pierwszym secie słabo wyraźnie

oszczędzając się. W następnych setach grał 
szybciej wykazując* mimo zmęczenia po 
ciężkiej grze deblowej dobrą kondycję. 
Irlandczyk wygrał spotkanie mając od dru 
giego seta zupełną inicjatywę. Murphy czę 
sto mijał Polaka przy siatce i wygrał więk 
szość pojedynków z głębi kortu. Szcze
gólnie rażący u Polaka był bra-k startu 
do piłki.

W drugim spotkaniu gry pojedynczej 
decydującym o wyniku całego spotkania 
Skonecki pokonał Kempa 6:8, 6:2, 6:0. 
Gra stała na wysokim poziomie i była naj 
lepszym spotkaniem meczu. Gra toczyła się

w głębi kortu, przyczem Polak był ha*, 
dziej regularny. Piłki jego były dokładne 
a bogaty repertuar uderzeń charakteryz0. 
wał jego grę. Skonecki pokazał doskonały 
start do piłki, wielką szybkość i dobrą 
taktykę w grze. Kemp grał o wiele lephj 
niż w spotkaniu z Piątkiem, był jednak 
bezradny wobec fantastycznych nieraz z*, 
grań Polaka. W trzecim secie Skonecty 
gra koncertowo i wygrywa seta 6:0. Sko- 
necki rozegrał najlepszy mecz w tym g0- 
zonie.

Spotkanie oglądało ponad 10 t-ys. 
dzów.

Sensacje na ringu
Porażki Sr najdra, Kowary i Drapały 

w meczu Łódź—Śląsk 12:4

Cracovia —
Górnik (Radlin) 1:0

KRAKÓW. W meczu o mistrzostwo I 
Ligi Cracovia pokonała po nieciekawej i 
na niskim poziomie stojącej grze Górnika 
Radlin 1:0 (0:0). 
pudła na 15 min. 
był Różankowski

W zwycięskiej

Strzelcem bramki, która 
przed końcem zawodów 
I.

drużynie najlepszymi 
byli: Glitnas w obronie. Mazur w pomocy 
i Rajtar w napadzie. U pokonanych wy
różnił się bramkarz Budny. Sędziował Je
sionka z Krakowa.

ŁODZ. W międzyokręgowym meczu pię
ściarskim Łódź pokonała Śląsk 12:4. Oba 
zespoły wystąpiły w najsilniejszych skła
dach. Poszczególne walki przyniosły sze
reg niespodzianek. Należą do nich: wy
sokie zwycięstwo Wieczorka nad Nowarą, 
zwycięstwo Olejnika nad Sznajdrem oraa 
wynik w wadze ciężkiej, w której Jaskóła 
anokahtował Drapałę. W wadze koguciej 
mistrz Polski Grzywocz został zdyskwali
fikowany za nieczystą walkę.

Wyniki (na I miejscu Łódź) w muszej 
Aniela'k przegrał przez tko. w II rundzie 
z Zadorą. Łodzianin doznał kontuzji łuku 
brwiowego. W koguciej Szaliński zwycię- . 
żył w III rundzie zpowodu dyskwalifi’ka- ’

niejszej walce dnia wyg-rał zdecydowania 
z Ntowarą, w ciężkiej Jaskóła już w I run
dzie znokautował Drapałę.

Sędziował w ringu Neuding Warszawy 
Widzów ok. 8 tys.

Dobre wyniki
lekkoatletów radzieckich

MOSKWA. W Tartu odbyły się doroes- 
ne zawody lekkoatletyczne czołowych za- 

___ _______ _ _____  _ __ wodników Radzieckich Republik Zwiąako- 
eji Gnzywooza I. Grzywocz został zdyskwa j wych Estonii i Gruzji. W zawodach, któro 
lifikowany za uderzenie głową. W piórko- ! zakończyły się zwycięstwem reprezentan- 
wej Zajączkowski przegrał z Brzezińskim, i Estonii uzyskano szereg dobrych wy- 
w lekkiej Marcinkowski wygrał z Kempą,' - Ł ’
w pólśredniej Dębisz pokonał Grzywocza 
II, w średniej Olejnik wygrał ze Sznaj- 
drem, w półciężkiej ’Wieczorek po najład-

ników. Dunibadze rzuciła dyskiem 48,38 
m, Łipp uzyskał w pchnięciu kułą 16,09 
ni, a San adze przebiegł 100 m w 10,8 sek.

XIV Mistrzostwa łucznicze Polski
w dnach 14—18 hm. w Sopocie

| PRZETARCI 1 LICYTACJE

Km, 223/50. Obwieszczenie e licytacji ruchomo- 
fci. Komornik Sądu Grodzkiego w Chełmnie po- 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 16 czerw
ce 1950 r. g. 12 w Chełmży, ul. Targowa 1 (Spół
dzielnia Robotnicza „Niezłomni") odbędzie się 
B licytacja ruchomości, należących do Teodora 
Trembickiego, składających się z motorów elek
trycznych i urządzeń dawnej wytwórni beczek 
i przemysłu wiklinowego. Ruchomości oszaco
wane zostały na 965.242 zł. Oglądać je można 
W dniu licytacji na miejscu wyżej oznaczonym. 
Komornik, Chełmno, dnia 9 czerwca 1950 r.

(4571)

Samochód małolitrażo
wy w najlepszym stanie 
zaraz kupię. Oferty IKP 
Bydgoszcz „4564".

(4564)_______
II PRACY POSZUKUJĄ ||

Fryzjerka manicurzystka 
przyjmie posadę od za
raz. Warczyńska, Wyso
ka, Rynek 8, pow. Wy
rzysk, (4544

UNIEWAŻNIENIA ?

W dniach 14 — 18 bm. na Stadionie 
Miejskim w Sopocie rozegrane ao staną 
XIV z rzędu a drugie po wojnie Mtetaao- 
st-wa Łucznicze Polski. Organizatorem za
wodów jest Gdański Okr. Zw. Łuczniczy.

Mistrzostwa te zapowiadają się intere
sująco ze względu na udział najwybitniej
szych łuczników z terenu całej Polski i 
przyczynią się do spopularyzowania tej 
zaniedbanej dotychczas dziedziny sportu.

Prace przygotowawcze do zawodów są 
w pełnym toku. Do chwili obecnej nade
szły już zgł>szenia od następujących O- 
kręgów: Poznań, Kraków, Łódź. Rzeszów 
i Warszawa. Najliczniejszą ekipę przesyła 
Okręg Poznański w którego składzie znaj 
dą się 4 zespoły męskie i 2 żeńskie. Okręg 
Gdański zgłasza do Mistrzostw również 4 
zespoły (w tym jeden zespół juniorów) i 1 
żeński. Poziom zaawansowania zawodni
ków jak podają wykazy ostatnich strzelać 
w Okręgch jest bardzo wysoki 1 jak wy
kazują obliczenia łuczników występ re

prezentacji
Danii może

Strzelania
w godzinach rannych i popołudniowych a 
strzelanie finałowe do kura tzw. ,,mi- 
strzawSkie14 odbędzie się 18 bm. w ramach 
programu Wojewódzkiego Święta Kultury 
Fizycznej w Gdańsku. (Alba).

Polski na mistrz, świata w 
osiągnąć poważne sukcesy, 
odbywać się będą codziennie

Turniej tenisowy 
w Taninie

MOSKWA. W Tallinie zakończony aa* 
stał wiosenny turniej tennisowy z udzia
łem czołowych tenisistów i tenisistek.

Wśród mężczyzn pierwsze miejsce zsjapł 
Ozierow. W konkurencji kobiet turniej wy 
grała Koronina. W grze podwójnej męż
czyzn zwyciężyli Ozierow i Andrejew^ 
wśród kobiet Koronina i Nalimowa.

Fmałowe spotkania
Igrzysk Szkół Zawodowych

| PRACOWNICY POSZUKIWALI

1 kołodzieja na gosp. Brzyskorzysfewjco warunki 
wg. Umowy zbiorowej na rok 1950-51 zatrudni 
natychmiast Zespół PGR Slelec p-ta Podobowice 
— pow. Żnin. (4561

R/\Dl O
PROGRAM RADIOWY NA PONIEDZIAŁEK 12 BM.

5.10 Początek audycji. 
Ł18 Sygnał czasu. 5.15 Stre
ezozenie wiadomości po
rannych 5.20 Koncert dla. 
świata pracy. 6.00 Stre
szczenie wiadomości porań 
nych. 6.05 Gimnastyka. 6.15 
Melodie ludowe. 6.45 Dzień 
nik poranny. 7.05 Program 
dnia. 7.10 Gimnastyka. 7.20 
Muzyka. 8.00 Streszczenie 
wiadomości porannych. 
8.15 Wazechmca radiowa. 
8.35 Prtzerwa. 11.57 Sygnał 
caa.su i hejnał s wieży 
Mariackiej. 12.04 Dziennik 
południowy. 12.25 Praerwa. 
13.25 Program duda. 14.00 
Audyej* ZNP. 14.55 Kon
cert solistów radzieckich.
15.30 Hallo, młodsi fizycy. 
15.50 Muzyka. 16.00 Dzien
nik popołudniowy. 17.00 
Koncert rozrywkowy. 17.45 
Portret — powieść dla mło 
dzieży 18.05 Odpowiedzi fa 
li 49. 18.40 Wszechnica ra
diowa. 19.00 Audycja dla

wsi. 19.15 Koncert Polskie 
go Tow. Muzycznego. 20.00 
Dziennik wieczorny. 20.40 
Audycja z cyklu „J. S. 
Bach”. 21.30 Rezerwa. 22.00 
Audycja rozrywkowa „Pan 
i burza44. 23.00 Ostatnie 
wiadomości. 23.10 Program 
na dzień następny. 23.15 
Koncert solistów. 24.00 Za
kończenie audycji, hymn.

ROZGŁ. MOSKIEWSKA
DŁA POLSKI

11.15 — 11.30 (na falaeh: 
19,58 m i 19,78 m), 14.15 — 
15 w niedziele (25<6 m, 
25,23 m i 31,65 m). 16.30 — 
17 (25,6 m, 30,8 m, 30,9 m, 
30,74 m i 31. 65 m) 19.30— 
20.00 i 21.00 — 21.30 (31,22 
1068 m). W poniedziałki, 
środy 1 pifttki — 22.00— 
m oraz na falach dług.
22.30 koncert na falach: 
25,21 m, 30,74 m, 30,96 m 
i na falach dł. 1068 m).

Unieważniam zagubioną 
legitymację IV Państwo
wej Szkoły Ogólno
kształcącej. Łucjan Cac
kowski. (0458
|| ZOU.Y ||

Zagubiono tymczasowe 
zaświadczenie tożsamo
ści wydane przez Za
rząd Miejski Tarnowie 
na nazwisko Pietrzycka 
Maria. (4567
Zgubiono legitymację 
szkolną nr 93 na nazwi
sko Knyszewskl Jan oraz 
dokument rejestracyjny 
Zarządu Wodnego nr 29 
na nazwisko Goliszew- 
ski Bonifacy. (4570

Do naszych
Inserentów!

Zawiadamiamy, że 
z dniem 1 kwietnia 
i950 r. również 
wszystkie Urzędy I 
Agencje Pocztowe 
przyjmują 

ogłoszenia drobne 
do naszego pisma. 
ADMINISTRACJA

Ilustrowanego 
Kuriera Polskiego

REDAKCJA 1 ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
01. Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 83-41 1 33-42. 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY W BYDGOSZCZY 
uL Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Za niedoręoaenie pisma, epowodowane silą wyższą, nie 
odpowiadamy. — Rękopisów rriezamówionych Redakcja 
a$e awiacB. — tya ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

Polska gra 
ze zwycięzcą meczu 
Szwecja-Filipiny

SZTOKHOLM. Ćwierćfinałowy mecz 
ni sowy w strefie europejskiej o puchar 
Davisa między reprezentacjami Filipin i 
Szwecji r-ozpocznie się 16 bm. w Sztokhol- 
mie^ Zwycięzca tego spotkania, spotka się 
w półfinale strefy europejskiej z reprezen
tacją Polski.

te-

Witold Zalewski — „Traktory 
zdobędą, wiosnę'' — SpÓłdz. Wyd. 
Oś*w. „Czytelnik", Warszawa 1950

Georgij Gulia — „Dobre miasto" — 
Spólfdz. Wyd. Oślw. „Czytelnik", War
szawa 1950

Ralph Parker — „Spisek przeciwko 
pokojowi" (zapiski angielskiego dzień 
nikarza) — Spółdz.- Wyd. Ośw. „Czy
telnik", Warszawa 1950

Tad. Konwicki — „Przy budowie" 
— Spófdz. Wyd. O®w. „Czytelnik", 
Warszawa 1950

Julian Tuwim — „Pegaz dęba" — 
Spójdz. Wyd. „Czytelnik". Warszawa 
1950.

WARSZAWA. W sobotę zakończo
no częłlć sportowy IV Ogólnopolskich 
Igrzysk Szkół Zawodowych.

W finałowym spotkaniu piłki noż
nej Katowice pokonały Krajok 1:0. 
W meczu o III—IV miejsce Węgiel 
zwyciężył Poznań 4:1. Toruń uplaso
wał się na V miejscu zwyciężajcie 
Warszawę 4:2.

W finale rozgrywek w koszykówce 
męskiej Kraków pokonał Warszawę 
29:27. III miejsce zajęła Łódź zwy
ciężając w dogrywce Gdańsk 47:41. 
Piątym był Toruń po zwycięstwie nad 
Szczecinem.

W finale siatkówki żeńskiej Łódź 
zwyciężyła Gdańsk. Trzecie miejsce 
zajął Toruń po zwycistwie nad Kato
wicami.

W siatkówce męskiej: I) Gdańsk, 
II) Wrocław, III) Toruń,, IV) War
szawa.

W szczypiorniaku zwyciężyła War
szawa przed Poznaniem, Krakowem, 
Toruniem, Katowicami i Łodzią:.

W pływaniu w klasyfikacji ogólnej 
zwyciężył Wrocław 183 pkt. przed 
Poznaniem — 172, 3) Kraków — 167, 
4) Łćldif — 127, 5) Katowice — 109, 
6) Warszawa — 94.

Konkurencje lekkoatletyczne.
Finaf biegu na 60 m w konkurencji 

dziewcząt przyniósł zwycięstwo Ko
złowskiej (Białystok) — 8,1.

W finale sztafety 4X75 w konku
rencji dziewcząt zwyciężył Toruń z 
czasem 40,0.

W pchnięciu kulą, zwyciężyła Ko
li i kó w. na (Kraków) — 11,80.

W skoku wzwyż w konkurencji 
dziewcząt Białkowska (’Poznań) i Ja
niszewska (Kraków) osiągnęły wyso- 
kdśó 140 cm.

Skok wzwyż w konkurencji chłop
ców 1) Janiczewski (Kraków) — 174 
cm.

Rzut dyskiem w konkurencji chlop- 
có>w 1) Bednarek (Łódź) — 50,02.

W pchnięciu kula chfopoów zwy. 
cięży) Rodzeń (Węgiel) 14,56.

W finale biegu an 100 m w konku
rencji chłopców 1) Szczęsny (War
szawa) — 11,2.

Sztafeta 4X100 chłopców: t) Łódź 
— 46,8, 2) Gdańisk — 47,4, ą,) P<r 
znań — 46,8.

Sztafeta olimpijska: ty Olsztyn -» 
3:35,0.

W klasyfikacji ogólnej w boksiee 
1) Kraków — 34 pkt., 2) Wrocław — 
27 pkt., 3) Łć‘dź — 25 pkt., 4) Kato
wice — 23 pkt., 5) Lublin — 23 pkt, 
6) Poznań — 21 pkt.

UilllllllliHlIlllllllllllllllilllUUHHUIHHlUlllllliUillUgi

Z tajemnic fakira
Co pana właściwie skłoniło 

zostania fakirem?
— To bardzo prozaiczne. Zaczęło 

się od tego, że przez dłuższy czas cho- 
dziiem z gwoździem w bucie.

RRENDMERATI} ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 20 KAŻDEGO MIESIĄCA WSZYSTKIE 
URZĘDY I AGENCJE POCZTOWE ORAZ LISTONOSZE. - PRENUMERATĘ POD 

OPASKĄ WPLACAC NA KONTO PKO nr VI-1861.
REDAGUJE; KOMITET REDAKCYJNY 

WYDAWCA: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „ZRYW" 
BYDGOSZCZ, UŁ. CZERWONEJ ARMII 20 - TEL. 33-11 1 33-e

OGŁOSZENI A drobne po 50 a za słowo. Minimalna 
opłata za 10 slow. — Maksymalna Ilość 30 słów

Ogłoszenia milimetr.: w tekście 360 zł, za tekstem 150 M 
nekrologi 100 a za 1 mm. Ogłoszenia w osob. rubr. 1000 z? 
“ ła510w3’ (za tekstem), w niedziele 1 święta

SW< drożej. Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń 
nie odpowiadamy.

Czcionki i tłok Drukami Spółdzielni Wydawniczej „ZRYW", w Bydgoszczy, ul. Czerwonej Armii 18 — telefon 18-99. E-1-22034


